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Podział geologiczny Polski1 

'POŁOŻENIE POI..J.SKl NA TLE STRUKTUR EUIROPEJSKI'CH 

Ziemie polskie położone są w strefie granicznej dwóch europejskich 
jednostek strukturalnych wyższego rzędu. Są to: przedkambryjski masyw 
Fennosarmacji i Masyw Czeski. 

Krystalinik Fennosarmacjiwychodzi na powierzchnię ziemi w dwóch 
obszarach poza granicami Polski.Pierwsży z nich stanowi obszar S.zwe­
cji, Finlandii i półwyspu Kola. Jest to tarcza Fennoskandii. Stanowi ona 
silnie zaburzoną budowlę, w skład której wchodzą fragmenty orogenów 
prekambryjskich równoleżnikowo przebiegających sfekofenidów i fał­
dów karelskich o kierunku zbliżonym do południkowego. Słabiej od nich 
zaburzona jest proterozoiczna" seria jotnicka, młodsza od. obu wymienio­
nych orogenów. Seria eokambryjska nie wykazuje już odkształceń ciąg-
łych. " 

IPrzedkambryjskie utwory na obszarze Bałtyku i na wschód od niego 
giną pod bardzo słabo Za/burzonymi młodszymi seriami skalnymi, two­
rząc razem z nimi (prekambryjską) platformę wschodnioeuropejską. Za 
ich przedłużenie uważa się krystalic'zny Masyw Ukraiński. Między tarczą 
Fennoskandiia Masywem Ukraińskim .podłoże krystaliczne znajduje się 
płycej niż na obszarach sąsiednich - po stronie wschodniej i zachodniej. 
Leży tu płyta białoruska. Obszar płytkiego występowania podłoża mię­
dzy tarczą Fennoskandii a Masywem Ukraińskim był określany ja'ko wał 
scytyjski. lNajba:rdziej obniżony jest jego odcinek poleski (zapadlisko 
!Prypeci). Wał scytyjski odgrywał rolę bariery między morzami wschod­
niej i środkowej Europy. Na wschód od. niego serie skalne zapadają 
phisko ku wschodowi, na zachodnim przedpolu Uralu osiągają najwięk­
sze miąższości. 

1 Opinie naUlkowego kolegium reda:k;cyjnego co do niekt6ryoh zagadnień tektogenezy 
1 terminoliJgii tektonicznej, porllmzonych w niniejszej praey, różnią się od pog1ąd6w Autora. 
Dotyczy to m. in. :pojęcia -~zw. 'geosynkliny cząst'kowej, zakresu tel'llllin6w "piętro struktu­
ralne" i ,.lPOdipiętro strUlkturalne" ora-z zaoSad nadawania im nazw, a t,ak2e tek1onioznej 
_pozycji, genezy i nazewnictwa niektórYch jedfi,ostek tek10nicznych Polski. Kolegium redak­
cyjne SItoi jednak na st&n,owiSkJu, :!Je ~emalt rtalk -żyw~1my !l in1eresujący, jelk tektogenetyczny 
podział obszaru PolsIki, 'W)'DlagB srzer01dell dyslkusj l. 
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Fig. 1. Sytuacja Polski na tle struktur europejskich 
Situation _ of the area of Poland in comparison with the geological structures 
~~~ . 

1 - ,b~czeg 'lądlu; :.! - gran<ice dednostek geologkzny.ch; 3 - południ!Owo--zactwdni brzeg 
Fennosarmacdl (!pod lPokrYlWą osadową); 4 - ~ruce 'PłybkiJeg1o wys1;ępowaaria kryst.ałl­
n'iku na Płycie W9cllodnioeurop~&kleiJ; 5 - oś zapad:USka doniedkiego; bGS - bal'lOO 
górnośląski; lb!P - b!Ldk: przedisudeck:i; b,pE - ,basen półnoonoeurqpeif*i; H - paleozcik 
Harcu; [Kf - Kal1Pa.ty ~owe; :KJw - Karpaty wewnę'br'zne; 'k'N - KełedOn'l.dy !Nor­
wegii; lIllC - !Masyw Czes'k.i; 1P1p5 - Pienińskli Pas S'ka!bkowy ps - paqeozodk święto­
krzyski; pwE - .pla1ltorma 'WScibodnioeuropeif'Ska; S - Sudety; R, - Rudawy (Saksoń­
.stkle Góry Kruszcowe); 'l'\PiK - rów przedgórski Ka'l"'Pat; 'tE' - tarC2a Fennosa,rma,cji; 
tU - Tarcza l(JJk·ralńslka ' 
l · - margin of conltinent; 2 - 1b000000aordes ot geo1ogical :un.its; 3 - sau'tlh-western mar­
ginof Fennosa.rm.atia (under settimentary cover); 4 - boundaries of shaMow 'occurrence 
ar crystaiLline Ibaseanent in the all"ea of theEast-European pJ:atfarnn; 15 - axiil of Donets 
foreldeejp; -WIS - Upper Su.esianbasin; bP .,.... PIore-Sudet!c, bLock; bpE - ;N.orth-Eluro­
pean baiSin; (El - Paqaeooaic ol HaTrZ, Xl - flYSCh ~Cal1"palbhialllS; \roW - tnterna~ CaI"jpa.t­
Warus; !kN - NorwE!gian Ca~edonm;.mC - lBohiem1an 1MaIssif; pps - Piendny :K1ippen 
Belt, 'PiS - Swięty Krzyź 1MlUs. ,Ba;!ae02lotc; 'PWiE - East-EUIl",opealIl plalttl'orm; S - 5:ude­
if:es; R - !RudaveiS ,(lSaxonian Erzgebirge), rpK - Cal1PatłJ..ian foredeejp; tF - Fennos­
.a~.maItian Shlelid; tU - Ulkrainlan shie1d 

Od północy Z Masywem Ukraińskim graniczy wzdłuż dyslokacji nie­
ciągłej wąskie i głębokie zapadlisko donieckie, od południowego zachodu 
zaś znacznie płytsza strefa przedgórska Karpat, w której kierunku zapa­
dają łagodnie -skałykryst8.licz:h.e prekambru., . przykryte serią staropaleo-
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zoiczną. Na niej leżą osady młodsze - aż do serii młodotrzeciorzędowej 
molasy Karpat. 

Skały prekambryjskie wychodzą na powierzchnię w [Sudetach i na 
obszarze bloku przedsudeckiego. Stanowią one północną krawędź masy­
wukrystalicznego czeskiego, który jest ma'łym czworobocznym kratonem 
drugiego rzędu. iMasyw Czeski jest 'Ogniwem w łańcuchu pozaalpejskich 
:masywów krystalicznych prekambru, ciągnącym się równoleżnikowo przez 
;kontynent, zwanym łańcuchem franko-podolskim. Należą do niego: Ma­
syw Centralny Francji, Schwarzwald, Masyw [Czeski z odgałęzieniami 
na terenie Bawarii i Turyngii, prekambryjski krystalinik wewnętrznych 
Karpat i Masyw Ukraiński. Północno-wschodni fragment paleozoicznego 
kratonu czeskiego, fałd'Owanego intensywnie jeszcze w czasie ruchów wa­
ryscyjskich, wydźwignięty zrębowo w trzeciorzędzie, nosi nazwę ,geo­
graficzną Sudetów. Orogeny prekambryjskie Masywu Czeskiego noszą 
inne nazwy niż w Fennosarmacji i nie są jeszcze w przekonywający spo­
sób sparalelizowane z tamtejszymi orogenami. Wyróżnia się tu starszą 
orogenezę - ze schyłku archaiku lub starszego proterozoiku - zwaną 
moldanubską i młodszą - z pogranicza proterozoiku i eokambru - zwa­
ną w środkowej i zachodniej ,Europie orogenezą assyntyjską.W szcze­
góln'Ości chodzi tu o ruchy staroassyntyjskie. /Orogeneza ta dbjęła izolo­
wane ' fragmenty górotworu moldanubskiego, które zosta~y wkomponowa­
ne w strukturę staroassyntyjską na obszarze elewacji dunajsko-wełtaw­
skiej, w Bawarii (masyw Miinchlbergu), w północnych Czechach, w Sak­
sonii {masyw granulitowYi) i w Górach Sowich. 

Na !północnych brzegach Masywu Czeskieg,o silne fałdowanie pojawi­
ło się jeszcze raz w prekambrze względnie na pograniczu prekambru 
i kambru, po 'Osadzeniu serii eokambryjskiej. 

Obszar masy czeskiej po prekambrze na rÓŻnych odcinkach był tere­
nem sedymentacji wielu pokryw osadowych, fałdowanych w czasie licz­
nych młodszych okresów kompresji kaledońskiej i waryscyjskiej, I(W któ­
rych następowała metamorfoza serii skalnych) oraz fazy laramijskiej. 
W 'Zachodnich Sudetach, na Łużycach seria geosynkliny kaledońskiej, 
podścielona na małych przestrzeniach eokambrem, rozwinęła się stop­
niowo w geosynklinę waryscyjską obszarów Niemiec. iN"a obecną struk­
turę tektoniczną Masywu Czeskiego duży wpływ miała orogeneza wa­
ryscyjska, która uformowała masywy granitowe i liczne baseny intra­
kratoniczne. Ruchy te spowodowały konsolidację Masywu Czeskiego. Ma 
on więc cechy kratonu waryscyjskiego. Geosynklina waryscyjska Sude­
tów Wschodnich rozwinęła się na wschodnich Ibrzegach :Masywu Czes­
kiego. Dalszy jej rozwój doprowadził do powstania Górnośląskiego Za­
głębia Węglowego. 

Prekambryjskie elementy struktury fałdowej Masywu Czeskiego gi­
ną na powierzchni ziemi na linii środkowej Odry. 

Między opisanymi dwoma obszarami Fennosarmacji i masy czeskiej, 
od których serie skalne pokrywy zapadają ku sobie w stronę centralnej 
Polski, leży wielki obszar synklinorialny. Nosi on nazwę synklinorium 
północnoeuropejskiego. W obrębie synklinorium na terenie :P'Olski poja­
wia się struktura fałdowa o kierunku NW--8E. Jest to laramijskie an-

,tyklinorium środkowopolskie. Silniej elewowaną jego częścią jest pale 0-
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zoik świętokrzyski, sfałdowany wcześniej, bo w czasie ruchów przede 
wszystkim waryscyjskich. Stanowi on wiązkę fałdów o kierunku WiNW­
ESE. PodŁoże tej struktury stanowi eokambr, stwierdzony wierceniami 
na odcinku dolnego Sanu. Jest to najsilniej elewowana część antyklino­
rium środkowopolskiego. 

W podłożu synklinorium północnoeuropejskiego, podścielonego geo­
synklinalnymi 'seriami staropaleozoicznymi i utworami eokambru, sfał­
dowanymi w czasie orogenezy kaledońskiej, a zwłaszcza waryscyjskiej, 
łączą się z sobą jednostki krystaliniku masy czeskiej i Fennosarmacji. Za 
południowo-zachodnią granicę tej ostatniej uważa się północno-wschod­
nią granicę antyklinorium środkowopolskiego. Wzdłuż niej obszar Fenno­
sarmacji jest podniesiony, tworzy w podłożu serii 'Osadowych próg 
o znacznej, lecz bliżej nie poznanej jeszcze amplitudzie. Zgodnie z po­
glądami A. Dąbrowskiego (1954) i W. 1P0żaryskiego (1957) drugi równo­
legły, płycej położony próg podł'Oża krystalicznego Fennosarmacji prze­
biega w odległości '710+11'0 km od brzegu tego krystaliniku. 

Na południowo-wschodni odcinek Polski wkracza górotwór alpej­
ski, reprezentowany przez odcmek karpacki. Pod nasuniętą strukturę 
karpacką, p'Odścieloną przez osady młodotrzeciorzędowe, wypełniające 
rów przedgórski Karpat, zanurzają się jednostki wschodniosudeckie, 
młodo- a zapewne i staropaleozoiczne serie podłoża, prekambryjskie 
utwory podłoża basenu północnoeuropejskiego i jego seria permsko-me­
zozoiczna. Seria mezozoiczna górotworu Karpat Wewnętrznych była fał­
dowana przed eocenem, fliszowa - głównie po oligocenie i w tortonie. 
Głębsze P'Odłoże struktury karpackiej stan'Owi krystalinik proterozoicz­
nego wieku intrudowany granitami waryscyjskimi. Ukazuje się 'On na 
powierzchni w.Centralnych Karpatach, głównie na terytorium Słowacji 
i w masywie marmarowskim, gdzie przefałdowany jest z fliszem. 

W stosunku do synklinorium północnoeuropejskiego, które zapada 
pod nasunięty flisz karpacki, centralne masywy krystaliczne Karpat 
zachowują taką pozycję jak Masyw Czeski. Mię.dzy Masywem Czeskim 
i krystalinikiem Karpat pojawia się górotwór alpejski. Orogen ten, 
skręcając w Zachodnich Karpatach ku południowemu zachod'Owi, od­
dziela na powierzchnikrystalinik czeski 'Od karpackiego. 

'Przedstawiony statyczny obraz położenia ,Polski ułatwi nam zrozu­
mienie podziału geologicznego naszych ziem. 

CHARAKTlERYSTYKA DOTYCHCZASOWYCH roDZIlAŁÓW 
. GEOLOGICZNYCH POIJSKI 

W budowie geologicznej Polski biorą udział jednostki o bardzo uroz­
maiconejgeometrii i genezie: od płaskich struktur wielkopromiennych 
(dużych i małych) w północnej Polsce do płaszczowin o bardzo zawiłej 
budowie vi Karpatach ..... 'Od jednofazowych, mało skomplikowanych f'Orm 
w pokrywie mezozoicznej Polski centralnej i północno-wschodniej do 
struktur wielofazowych, kilkakrotnie przebudowywanych - w Sude­
tach, Wysokich Tatrach i w podłożu fliszu karpackiego. 

IW dotychczasowych podziałach geologicznych oPolski pozakarpackiej 
i pozasudeckiej {Z. Pazdro, 19'5-2; ;M. Książkiewicz, J. Samsonowicz, 1'952; 



Podział geologiczny Polski 393 

s. Z. Różycki, 1,9'52; W~ Pożaryski, 1'956; B. Areń, 1:9'5'7;) dla jednostek 
tektonicznych pierwszego rzędu stosowano nazwy tektoniczne (antykli­
norium, synklinorium, płyta, tarcza), pojęcia związane z sedymentacją 
(niecka), nazwy geograficzne (np. Góry Swiętokrzyskie, Perylbał tyk) , 
bądź też bliżej nie związane z tektoniką pojęcia funkcjonalne, jak wał" 
obrzeżenie, wreszcie terminy bardzo ogólne, np. dbniżenie, depresja, wy­
niesienie itp. Ta różnorodna terminologia powtarza się u każdego z wy­
mienionych badaczy. 

Za punkt wyjścia przy wydzielaniu jednostek geologicznych dla obsza­
rów poza Karpatami, Sudetami i Górami 'Świętokrzyskimi brano formy 
tektoniczne pokrywy permsko-mezozoicznej Niżu. Takie podejście w pew­
nym stopniu było usprawiedliwione do czasu poznania zarysów wgłęb­
nej struktury tych obszarów przy pomocy wierceń. !Bogaty materiał 
wiertniczy i geofizyczny pozwala na precyzowanie jednostek tektonicz­
nych poniżej pokrywy permsko-mezozdicznej na Niżu. W pracach ,W. Po­
żarY'sldego (dd r. 19516), S. Sokołowsldego, J. ZnoSki (1959) oraz J. Znoski 
(od r. 19162) i innych pojawiają się już próby ich sprecyzowania. 

W systematycznym podziale geologicmlym 'Polski, -którego próbę 
przedstawiam w artykule, konieczne jest odróżnienie jednostek sedy­
mentacyjnych od tektonicznych i stosowanie w obu przypadkach właś­
ciwej terminologii: dla jednostek sedymentacyjnych - geosynklina, ba­
sen (niecka), rów (przedgórski), pokrywa; dla jednostek tektonicznych -
płaszczowina, fałd, antyklinorium, :synklinorium, antyklina, synklina, za­
padlisko (śródgórskie) lub bliżej nie sprecyzowane pojęcie wypiętrze­
nie (zwane często wyniesieniem lub anteklizą). Dla jednostek ograniczo­
nych dyslokacjami odpowiednie i ugruntowane są nazwy rowów tekto­
nicznych i zrębów. Za koniecznością stosowania oddzielnie terminów 
związanych z sedymentacją i tektoniką przemawiają zjawiska zaobser­
wowane w basenie północnoeuropejskim, który po ruchach laramijskich 
na odcinku -Polski przeszedł w strukturę tektoniczną, składającą się 
z antyklinorium środkowopolskiego i towarzyszących mu dwóch syn­
klinoriów, zwanych niekiedy niesłusznie nieckami. 

Jednostki tektoniczne wydzielone w jakiejś jednostce sedymentacyj­
nej obejmują zazwyczaj poszczególne serie osadowe basenu i struktury 
tektoniczne położone niżej, tzn. takie, na których rozwinęła się owa jed­
nostka sedymentacyjna. Jeśli jednak jej odkształcenia :są słabe, a w ni­
żej leżącej strukturze silne, wówczas nie mogą one być podstawą do 
podziału tektonicznego struktury głębszej. Zdarzają się też przypadki, 
że strefie antyklinalnej, zaznaczającej się na powierzchni ziemi lub blisko 
niej, odpowiada w głębi synklina (synklinorium). Taką sytuację widzi 
W. :Pożaryski w podłożu antyklinorium środ'kowopolskiego. 

Inny niemniej przekonywający i ddbrze już ugruntowany przykład 
tego rodzaju dotyczy pozycji struktury paleozoiku świętokrzyskiego. 
W stosunku do pokrywy permsko-mezozoicznej ma ona bez wątpienia 
cechy antyklinorium. Inaczej przedstawia się jej pozycja w stosunku do 
formacji przedpaleozoicmlych. Od północnego wschodu strukturę tę 
w głębi 'ogranicza krystalinik Fennosarmacji z pokrywą molasową jot­
nicką oraz eokambryjską i wyżej leżące geosynklinalne serie staropaleo­
zoiczne, od południowego wschodu zaś przedpaleozoiczne serie dolnego 
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Sanu. Ostatnio w otworze w Jaronowicach koło Jędrzejowa pod osadami 
dewonu nawiercono stal'lSZy paleozoik z wieloma lukami oraz skały 
starsze dd ' kambru. Wynika stąd, że struktura paleozoiku świętokrzyskie­
go w stosunku do serii starszych, rw głębi ją obramiających, ma cechy 
synklinorium. 

Te przykłady przemawiają za koniecznością systematycznego wydzie­
lania jednostek tektonicznych w obrębie poszczególnych pięter struktu­
ralnych, czyli za koniecznością przeprowadzania tzw. podziału pianowe­
go. !Podział taki zastosowano już w Sudetach (3. Oberc, 1'!łl60). 

J'EDNOS'IlKI SEDYMtENlTACYJINE I!Pi!Ę·'TIRiA S'I1R.rUIK'DU[ł.:A[JNE 
POLSKI !('P.onz.rAŁ PIONOWYI) 

Pod pojęciem jednostki sedymentacyjnej rozumiemy zindywiduali­
zowany obszar, na którym odbywała się sedymentacja w określonym 
czasie geologicznym. W umownym systemie tego rodzaju jednostek wy­
dzielamy: geosynkliny, baseny (geosynkliny intrakratoniczne wg M. Kay'a 
lub parageosynkliny wg H. Stil1ego) rowy (przedgórskie) oraz pokrywy 
(osadowe), tj. obszary o słabej, jednostajnej i powolnej subsydencji i du­
żej powierzchni, nie mające cech basenu. Oddzielnie wyróżniamy rów­
nież takie niewielkie obszary sedymentacji (baseny), które wprawdzie 
łączyły się z większymi jednostkami sedymentacyjnymi, bądź stanowiły 
ich fragmenty, lecz ich rytm (luki sedymentacyjne), szybkość subsyden­
cji i podnoszenie obszarów ramowych różnią je wyraźnie od analogicz­
nych cech głównego zbiornika. Należą tu południowo-wschodnie odcin­
ki ;basenu północnoeuropejskiego, oddzielone od siebie przynajmniej od 
ordowiku) przez obszar eokamlbryjski dolnego Sanu, a potem, zwłaszcza 
w mezozoiku, również przez paleozoik świętokrzyski. Są to cząstkowe 
geosynkliny, a później baseny: podkarpacki, lubelski, Ibrzeski i litewski. 
Przy zaszeregowaniu basenu północno sudeckiego, który jest również 
basenem cząstkowym (zatdką) basenu północnoeuropejskiego, kieruję 
się chęcią zachowania ugruntowanej 'W literaturze nazwy tej jednostki 
geologicznej. . 

Charakter określanej jednostki sedymentacyjnej może zmieniać się 
w czasie. Oddzielenie basenów od geosynklin oparte jest przeto m.in. 
na charakterze sedymentu. Mimo ciągłości sedymentacji zachodzi więc 
konieczność oddzielenia na obszarze górnośląskim osadów geosynklinal­
nych (po dolny karbon włącznie) od molasowych osadów górnokallboń­
skich, typowych dla basenów lu'b rowów przedgórskich. !Podobnie 
w cząstkowych geosynklinach kaledońsko-waryscyjskich I(podkarpackiej 
i lubelskiej) zbiorniki te od namuru począwszy mają cechy basenów. 
W centralnej Polsce, mimo wyraźnych ruchów kaledońskich w południo­
wej części Gór -Świętokrzyskich, sedymentacja utrzymuje się do dolne­
go karbonu włącznie. Ta najmłodsza formacja wykształcona częściowo 
jako osad typu fliszowego, a więc ' poprzedzającego erogenezę, w tym 
przypadku fazę sudecką, jest ważnym wskaźnikiem dla określenia gór­
nej granicy wiekowej rozwoju tej geosynkliny. Przy takim ujęciu, po­
dobnie jak VI przypadku Łużyc, musimy mówić o geosynklinie kaledoń­
sko-waTyscyjskiej. 
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.Na peryferiach typowych geosynklin rozwijają się równowiekowe 
osady epikontynentalne, np. dewon i dolny karbon okolic Krakowa na 
peryferiach geosynkliny Sudetów Wschodnich. 

Przedkaledońskie geosynkliny Masywu Czeskiego ~Sudetów) molda­
nubska i proterozoiczna (staroassyntyjska) łączą się zapewne z geosyn­
klinami Fennosarmacji. Geosynkliny prekambryjskie wskutek ubóstwa 
kra tonów w tym czasie miały olbrzymi zasięg i nie wykazywały typowe­
go dla tzw. klasycznych geosyn'klin linijnego wydłużenia. Sięgały one 
daleko poza obszary, na których opisuje się geosynklinalne utwory pre­
kambryjskie. Stąd też termin geosynklina moldanubSka należy rozumieć 
jako moldanulbski odcinek geosynkliny późnoarchaicznej. Podobne zna­
czenia mają cytowane w pracy nazwy innych geosynklin prekambryj­
skich. Paralelizacja tych jednostek, w szczególności na terenie północno­
-wschodniej Polski, nie jest jeszcze możliwa. 

Dla młodszego paleozoiku i mezozoiku charakterystyczne są baseny 
sedymentacyjne 2. Rozwój tych jednostek na Dolnym Sląsku i na Niżu 
Polskim zaczyna się ' i kończy w różnym czasie geologicznym. Osady ba­
senów prawdopodobnie we wszystkich przypadkach łączyły się peryfe­
rycznie w jednym lub kilku kierunkach z równowiekowymi osadami in­
nych jednostek tego typu lub osadami pokryw, choć dziś wskutek ero­
zji nie stwierdza się !połączenia. Koniec2lIlość wydzielenia oddzielnych 
basenów jest uwarunkowana znacznie szybszą subsydencją basenu niż 
obszarów sąsiednich. 

Dla 'schyŁku mezozoiku na Dolnym Sląsku oraz trzeciorzędu całej 
lPolski z wyjątkiem Karpat i ich rowu !przedgórskiego charakterystycz­
ne są pokrywy osadowe zarówno morskie, jak i lądowe. Nie mają one 
cech basenów. 

Czas rozwoju poszczególnych jednostek sedymentacyjnych określa się 
symbolami stratygraficznymi najstarszego i najmłodszego ogniwa. 
Uwzględnia się przy tym czas trwania dłuższych luk stratygraficznych. 

,W skład piętra strukturalnego wchodzi jedna lub kilka jednostek tek­
tonicznych wyższego rzędu. Są one sfałdowane lub nie sfałdowane,zbu­
dowane z serii skalnyoh ograniczonych od góry i 'zazWyczaj od dołu po­
wierzchniami niezgodności stratygraficznych. Pojęcie piętra struktural­
nego wiąże się więc dość ściśle z pojęciem jednostki sedymentacyjnej. 
Może się także z nim pokrywać w przypadku, ,gdy w !serii nie zaznaczają 
się luki. Jeśli istnieją luki lokalne, które nie są spowodowane intensyw­
nymi ruchami, jest podstawa do wydzielenia podpięter strukturalnych. 
Jeśli po słabych ruchach zaznacza się regionalna I(nie lokalna) przerwa 
w osadzaniu, a leżące wyżej sedymenty wraz z niżej leżącą serią ulegną 
silniejszym odkształceniom, konieczne jest zachowanie nazw oddziel­
nych pięter dla obu serii, mimo że cechy tektoniki starszej uległy za- ' 
tarciu. Taki jest np. stosunek ~ształceń kaledońskich do waryscyj­
skich w południowej części Gór Swiętokrzyskich. 

'Zasadniczym kryterium wydzielania pięter i podpięter są niezgod-
ności stratygraficzne. . 

I ,Są to baseny intrakratoniozne, :r6zn1ące się od ba'senÓIW w obręlble geosynklin, dla 
których odpowiednią naZ1W'ą Jest basen int.rageosynłkJlinaJlny. 



396 Józef Oberc 

Szczególnie duża jest ilość podpięter w osadach młodszego paleozoiku 
i mezozoiku w basenie północnoeuropejskim, zwłaszcza · bliżej jego brze­
gów, a szczególnie brzegu wschodniego. Wskutek ruchów pionowych, 
na przemian dodatnich i ujemnych, na brzegach Masywu Ukraińskiego 
i płyty białoruskiej oraz struktury paleozoiku Gór Świętokrzyskich po­
szczególne morza cofały się bądź awansowały ku wschodowi, wnikając 
zatokami w obniżenia. Dzięki temu wykształciły się liczne podpiętra 
strukturalne. Wskazane jest stosowanie w tych przY'Padkach nazwy pod­
piętro (nie piętro). Luki stratygraficzne zanikają bowiem w głąb base­
nu, dzi~ki czemu podpiętra tracą swoją indywidualność. 

Seria permsko-mezozoiczna basenu północnoeuropejskiego została: 
sfałdowana w czasie fazy laramijskiej w wiązkę fałdów o przebiegu 
SE--:-RW. !Północno-wschodni i południawo-zachodni jej odcinek nie 
uległ odkształceniom. Poprzednie fazy, od· iPermu począwszy, o ile zo­
stawiły jakieś struktury fałdowe (a mogły to być jedynie fałdy wielko­
promienne), to przy silnych ruchach laramijskich uległy takiej przebu-­
dowie, że nie mogą już być obecnie odtworzone, zwłaszcza na podstawie 
materiału wiertniczego. Lepiej związane z fazami mogą być uskoki, 
niestety, nie są one podstawą do wydzielenia oddzielnych pięter struk­
turalnych. Nie jest jednak wykluczone, że na małych odcinkach znajdzie 
się w przyszłości podstawę do wydzielenia oddzielnych pięter. Dla ca­
łej pokrywy permsko-mezozoicznej najbardziej odpowiednie jest przy­
jęcie jednego piętra strukturalnego (laramijskiego) z licznymi podpię­
trami. 

W obszarach serii metamorficznych różnowiekowe orogeny Dolnego 
Śląska, a więc piętra strukturalne, .różnią się często facją metamorficz­
ną, która dowodzi różnych warunków fizykalnych, w jakich formowały 
się te skały. Na podstawie tego kryterium łatwo odróżnić piętro staro­
assyntyjskie Sudetów t(facja amfibolit owa) od wyżej leżącego piętra ka­
ledońskiego względnie kaledońsk<r-waryscyjskiego (od facji 'zieleńcowej 
.aż do osadów nie zmienionych". To kryterium nie we wszystkich przy­
padkach zdaje egzamin, np. w Sudetach Wschodnich, gdzie w strefie 
wewnętrznej tej struktury tektonicznej skały górnego piętra należące 
do dewonu przeobrażone są zaróv.'11o w facji amfibolitowej, jak i zieleń­
cowej. 

Większe intruzje tworzą oddzielne piętra strukturalne. Równowieko­
we intruzje należą do jednego piętra. Granity autochtoniczne zaliczamy 
do tego piętra strukturalnego, do którego należą skały wyjściowe. Skały 
wylewne należą do tego piętra co seria osadowa, w którejobrę'bie wy­
stępują lub której wiekowo odpowiadają. 

'Rozpatrywane wyżej zjawiska zostały stwierdzone w strukturze 
bardzkiej. Wschodnie i północno-zachodnie jej części należą do piętra 
sudeckiego, środkowe - do asturyjSkiego. Obserwuje się tu bowiem 
silną fałdową przebudowę fałdów fazy sudeckiej w czasie fazy asturyj-
skiej. . 

\Piętra strukturalne jako pojęcia tektoniczne winny być określane 
terminami tektonicznymi, a nie stratygraficznymi. Dla określenia pięter 
i podpięterkonieczne jest przeto stosowanie 'nazw faz górotwórczych 
względnie orogenez, dzięki którym jednostka sedymentacyjna oddzielo-
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na jest od wyżej ległej powierzchnią niezgodności bądź uległa odkształ­
ceniom i przeszła w ' strukturę tektoniczną wyższego rzędu, zwaną pię­
trem strukturalnym lulb podpiętrem. Dla wielu pod,pięter na ,brzegach 
basenu północnoeuropejskiego, a zwłaszcza na jego brzegach wschodnich, 
nie znajdujemy w tej chwili odpowiednich terminów (faz), wobec czego 
zachodzi potrzeba opracowania w przyszłości właściwej terminologii. 
Autor stoi na stanowisku, że dla pięter zbudowanych z utworów platfor­
mowych na Niżu należy stosować nazwy pochodzące od faz, które dopro­
wadziły do powstania niezgodności. Niezgodności są tu bowiem spowo­
dowane tymi samymi przyczynami co w strefach fałdowych. Ich efekt 
był inny, gdyż inna jest tu sytuacja geologiczna. Nazewnictwo jedno­
stek strukturalnych w strefach fałdowych i platformowych w miarę 
możliwości powinno więc być jak naj'bardziej zunifikowane. 

Określanie pięter w obrębie orogenów 'nazwanrl: dolne, środkowe 
i górne nie wydaje się słuszne, gdyż może zda'ć egzamin tylko wtedy, gdy 
pięter jest nie więcej niż trzy. Na odcinku Dolnego ŚląSka takie podziały 
nie mają uzasadnienia i są trudne do przeprowadzenia choćby z tego 
powodu, że niekiedy wyższe piętra jakiejś orogenezy znajdują się na 
różnych piętrach znacznie starszych orogenez. 

Specyficzne jest zagadnienie tektoniki osadów cechsztyńskich, zwłasz­
cza solnych. W jej formowaniu brały udział czynniki tektoniczne i nie­
tektoniczne (halo'kineza) w długim okresie czasu geologicznego - od 
mezozoiku począwszy. Być może, ruchy te trwają po dzień dzisiejszy. 
!Ponieważ podstawą do wydzielenia piętra 'czy podpiętra jest wiek ja­
kiejś dkreślonej fazy górotwórczej, w przypadku długotrWałego i !poli­
genicznego procesu częściowo nietektonicznej halokinezy moment ten 
nie może wchodzić w rachUibę. Najpraktyczniejsze .przeto będzie odstęp­
stwo od reguły i wprowadzenie nazwy .piętra strukturalnego cechsztyń­
skiego. Materiał różnowiekowych jednostek tektonicznych na wszystkich 
odcinkach tego piętra jest wieku cechsztyńSkiego. 

lPod2iał na piętra strukturalne winien obejmować wszystkie serie 
skalne sfałdowane i nie sfałdowane - do najmłodszych włącznie. Wszy­
stkie serie skalne, a nawet pojedyncze wars'twy zajmują ,bowiem jakąś 
pozycję w budowie skorupy ziemskiej i winny być brane pod uwagę 
w podziałach geologicznych. 

iDla najwyższego ,(najmłodszego) piętra strukturalnego Polski, obej.,. 
mującego trzeciorzęd pozakarpacki i pozaprzedkarpacki oraz czwarto­
rzęd, proponuje się nazwę piętra młodoalpejskiego. lPiętro to leży na 
wszystkich niemal piętrach strukturalnych starszych, nawet na mol da­
nubskim. !Na małych odcinkach w jego obrębie da się wyróżnić oddziel­
ne piętra strukturalne, uformowa,ne dzięki glacitektonice. Proponuje się 
dla nich nazwy pochodzące od zlodowaceń, w czasie których doszło do 
odkształceń glacitektonicznych. 

'Piętra strukturalne różnych regionów geologicznych Polski niE! za­
wsze mogą być z sobą porównywane, np. piętra przedkambryjskie Su­
detów . i Fennosarmacji. 

IPrzegląd jednostek sedymentacyjnych i pięter strukturalnych Polski 
przedstawia taib. 1. . 

Kwa·rtalnllk Geologiczny - <12 
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JED~I TEKTONICZNEPOIJSKI 

Wydzielone piętra :strukturalne są jednostkami tektonicznymi naj­
wyższego rzędu. Zgodnie z obowiązującą zasadą ograniczone są od góry 
oraz z wyjątkiem najgłębszych pięter i dużych intruzji od dołu po­
wierzchniami niezgodności. Mają własny inwentarz stratygraficzny, róż­
niący się od tegoż inwentarza jednostek sąsiednich, wreszcie własną hi­
storię rozwoju. Tak pojęte jednostki przy bardziej szczeg~owych opi­
sach regionalnych są mało operatywne. Ogromny zasięg poziomy niektó­
rych pięter strukturalnych wymaga dalszego ich podziału na jednostki 
o mniejszym zasięgu poziomym (rejonizacja = podział poziomy). W tej 
pracy poprzestanę na podzia'le pięter 'strukturalnyoh, . o ile to będzie 
w ogóle możliwe, jedynie na jednostki wyższego rzędu. 

Granice między tak pojętymi jednostkami mogą mieć różny charak- . 
ter, np. dyslokacji, nasunięć, kontaktów intruzyjnych, skłonów fleksu­
ralnych i skrzydeł fałdów. Wiek tych ,granic może byćrównoC'zesny 
z głównym fałdowaniem lub odkształceniami serii skalnydl danego pię­
tra strukturalnego albo młodszy, przy czym rozpiętość (górna i dolna 
granica) wieku może 'być nawet bardzo duża. Jednostki wyżej leżących 
pięter strukturalnych mogą być oddzielone przez antyklinalne bądź zrę­
bowe wypiętrzenia niższych pięter strukturalnych. Takie przerwy prze­
strzenne mogą mieć znaczną szerokOŚć. 

Dla określania jednostek tektonicznych należy stosować terminy tek­
toniczne, unikać natomiast należy terminów, kt9re są związane z proce­
sami sedymetacji (np. niecka), topografią (np. góry) itp. Autor stoi na 
stanowisku, że rozwój tektoniczny serii, zwłaszcza w strefach fałdowych, 
zaczyna się najczęściej po ich osadzeniu. Jednostki sedymentacyjne prze-

. chodzą przy tym w takie jednostki tektoniczne, jak orogen, fałdy i nie­
które ich typy, np. płaszczowiny, antyklinoria, synklinoria, antykliny, 
synkliny, wysady, diapiry, fleksury, zręby, rowy tektoniczne i in. Gdy 
znamy tylko fragmenty jednostek tektonicznych, lecz nie znamy ich za­
sięgu poziomego, posługujemy się terminem strefa. Pojęcie strefy stosuje­
my też w przypadkach, gdy grupa fałdów jakiegoś piętra strukturalnego 
różni się od fałdów sąsiednich zjawiskami późniejszej przebudowy, np. 
mylonityzacji. Dla wielkopromiennych dużych jednostek na ' platformie 
stosujemy termin wypiętrzenie,. wyniesienie lub .obniżenie. Największe 
z nich odpowiadają pojęciom: antekli'za i synekliza - stosowanym czę­
sto przez badaczy radziec'kich. Monoklina przedstawia skrzydło dużej, 
płaskiej antykliny, której przegub został rozmyty, np. monoklina przed­
sudecka (WTocławska) sięgająca po okolice Krakowa. Jednostkami tek­
tonicznymi są oczywiście większe intruzje. Są nimi również na platfor­
mie {pozasyn.klinorium brzeżnym) poziomo ułożone serie, nie odkształ­
cone tektonicznie, ograniczone powierzchniami niezgodności, dla których 
odpowiednim terminem jest podpiętro. Jednostki te mogą 'być w przy­
szłości rozbite na jednostki o mniejszym zasięgu w przypadku wykrycia 
płaskich fałdów lub uskoków. 

W nomenklaturze jednostek tektonicznych zdaniem autora należy sto­
sować nazwy geograficzne regionalne, np. miast, osiedli itp. oraz topo­
graficzne, a unikać należy w miarę możliwości nazw głuchych (np. ,brzeż-
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Fig. 2. Schemat stosunku fałdów: laramijskich do waryscyjskich w południowej 
Polsce; kierunki w strukturze waryscyjskiej na podstawie prac geofizycz­
nych zinterpretowanych przez W. PQżaryskiego 
Scheme of ~ relationship between Laramie f!>lds and Variscan folds inthe 
southern area of Poland. Direction in the lVariscan structure according to 
geophysical surveys interpreted by W. Pożaryski 
l - granke lPaleozoilku święt>oklrzyskiego na lPowierzchmd i kieI'fllnki stTuGttur faMo­
wych wa,ryscyj$ich w jego obrę'bie; 2 - kierU!Il1kIi w strukiturach waryscY!lskich pod. 
serią rpermo-1IIleXozoiJcZil1ą lPiętra strlllkturalnego ~aramilliSkiego; 3 - osie wa!nlie:j­
szych ~lin 'lar8iDl'illSkd'Ch; 4 - osie ważniejszych a.n/ty:k:Un laramij~h; li - pół-
nocny brzeg fldszu ka!'lP8lC1ldego . 
l - -boUillldarles ot tlhe śM.ęty K!rIZy.:!: !MIts. iPaWłeozok at ,the surface alnd lCiireoUons 
01 the VIa!l"iscan fOlld SlbTUc1>ures wil1:hin its area; 2 - directiOllliS din the Va-r.!/Scalll 
strucwres undJer tlhe Perm.jalll-'M~olc se.ries of the Laram:i:e Sbrnlotura[ stage; 3 -
axes ot more imJportans Lararnie symclines; 4 - axes ot more ~talllt Laramde 
anticlines; 5 - TIl()rthern maTgin of the CaJ1P8<bhllan flySlCh 

ny, centralny itp.) oraz nazw pochodzących od stron świata. Bardziej 
operatywne są nazwy jednoczłonowe. , 

Wskutek zmian kierunków naci'sków w skorupie ziemskiej w czasie 
osie jednostek w leżących na sobie piętrach struktul'lalnych niższych 
mogą mieć inny kierum~k niż w piętrach wyższych (fig. 2). W takich 
przypadkach niższe piętra rozpadają się na dwa lub więcej,gystemów 
jednostek tektonicznych różnowiekowych, które są jednostkami wielo­
fazowymi. 

Odlmztałcenia tektoniczne zaznaczające się w najwyższych piętrach 
strukturalnych zaznaczają 'się też we wszystkich .piętrach niższych. Nie 
zawsze można to ustalić, zwłaszcza na podstawie materiału wiertniczego, 
gdyż z zasady starsze piętra strukturalne były wcześniej silniej odkształ­
cone, wobec czego słabsze odkształcenia niżej leżącego piętra nie zawsze 
.są tu łatwe do udowodnienia, choć1by w rzeczywistości nawet się zazna­
czyły. -Wyjątek stanowią deformacje glacitektoniczne, słabnące i zani­
kające w głąb. 
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.P!RJZEGLĄ[> JlEID!N1CISTIEK TEiKTONOCYZJNY'OH oPQILSIK[ 

\Przegląd jednostek tektonicznych Po}ski ,według pięter struktural­
nych zaczniemy od dwóch obszarów krystalicznych północno-wschodnie­
go i dolnośląskiego. 

'Z ujęć graficznych opartych na wierceniach oraz opracowań petrogra­
ficznych O . .Tuskowiaka i W. Ryki (11}'63) wynika, że w jądrze krystaliniku 
północnopolskiego, przykrytego osadami paleozoicznymi i młodszymi, 
występują skały archaiczne, będące prawdopodobnie fragmentem oroge­
nu sfekofenickiego. Obejmują one obszar między Ciechanowem, Piszem, 
Białymstokiem i Siedlcami. Ten oddzielny górotwór graniczy zapewne 
tektonicznie z otaczającymi go fałdami 'Proterozoicznymi, prawdopodob­
nie karelskimi. !Podrzędne jednostki tych orogenów nie zostały wydzielo­
ne. Można natomiast wyrÓŻnić szereg intruzji kwaśnych i zasadowych, 
jak śniardwska, ełcka, suwalska, wis~nicka, tzw. intruzje centralne i in­
ne. W obrębie leżącego wyżej kompleksu jotnickiego, słabo sfałdowanego 
i podścielającego płasko leżący eokambr, nie zostały jeszcze wydzielone 
podrzędne jednostki tektoniczne. 

'Znacznie więcej m<YŻna powiedzieć . o podziale poriomyrm prekambru 
Dolnego ŚląSka. Tutaj skały te na niewielkich wprawdzie terenach wy­
stępują na powierzchni Ziemi, gdzie tektonika ich może być .badana 
metodami bezpośrednimi, jak kartowanie powierzchniowe i pomiary. 

!Piętro strukturalne moldanubskie, reprezentowane przez b}ok sowio­
górski, którego granice są .młIodsze od ruchów moldanu'bSkich, ma mały 
zasięg powierzchniowy. W jego obrębie nie można obecnie wydzielić jed­
nostek tektonicznych wieku moldanubskiego. 

Główne jednostki w obrębie piętra staroa'ssyntyjskiego wydzieliłem 
już w pracach wcześniejszycp f.T. Oberc, 1965:), częściowo w pracach 
z 1957 i 1960 r. Są to gałęzie: orliciko-izerska, 'Śnieżnicka (wschodnia) 
i przedsudecka (północna), opasujące trójkątny blok sowiogórski. Piętro 
młodoassyn'tyjslkie reprezentowane jest między ,Zgorzelcem a okolicami 
Leśnej w Górach Izerskich przez szarogłazową ,formację łużycką. Pod­
czas jej fałdowania nastąpiło silne przebudowanie staroassyntyjskiej 
struktury bloku izerskiego. 

Struktura staroassyntyjska Dolnego Śląska została przebudowana 
w dużym stopniu i rozczłonkowana w czasie późniejszych ruchów przez 
intruzje i synklinalne 'Zafałdowania serii młodszych. Wskutek tego po­
wstały wyspy Skał prekambryjskich izolowane na powierzchni, które 
dziś uważane 'Są za jednostki tektoniczne (lkrystaliriik). W gałęzi orlicko­
-izerskiej na terenie Polski wyróżniamy jednostkę Międzygórza, jedno­
stki tektoniczne (krystaliriiki) Gór Bystrzyckich, doliny Ścinawki, 
wschodniej części Karkonoszy i Gór Izerskich. Gałąź śnieżnicka (wschod­
nia) rozpada się na krystalimik śnieżnicki, Starego Me'St:a, Gór Złotych, 
Doboszd\vic-Strzelina oraz krystalini'k Keprn!ika i !Pradziada (CSRS). 
Młodsze ruchy rozbiły też gałąź p6lnocnąna krystalinik. Imbramowic 
i Wądroża ·Wielkiego. no tej ,gałęzi należą też skały krystaliczne nawier­
cone . pod serią permSko-mezozoiczną koło Kożuchowa, Gromadki, Po­
galewa Wielkiego i Lubina Legnickiego. 
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Tak pojęte jednostki ptlchodzą z czasów ruchów młodszych od sta­
roassyntyjskich; ich granice powstały znacznie później. Natomiast w ich 
obręJbie mogą pojawić się granice między jednostkami staroassyn'tyj,ski­
mi niżsllego rzędu i wyższego rzędu, np. granica między gałęzią orlicko­
-izerską i śnieżnicką (wschodnią) w krystaliniku śnieżnickim. 

Jak wspomniano, do piętra młodoassyntyjskiego należą też intruzje 
zasadowe występujące doolmła i w obrębie bloku sowiogórskiego. Jest 
to piętro intruzyjne młodoassyntyjskie.Przy dzisiejszym poziomie in­
tersekcyjnym intruzje zasadowe są rozbtte na szereg mniejszych jedno­
stek w okolicy Sobótki, Szklar, Ząbkowi.c, Kiełczyna iN owej Rudy. 'Wy­
pada tu też zaliczyć granodiorytzawidowSki, tam gdzie kontaktuje ter­
micznie z szarogłazami łużyckimi, czyli tam, gdzie stalli<)wi on intruzję. 

Określenie innych jednoSItek tektonicznych, d'O · kfórych należą skały 
prekambryjskie poznane w izolowanych punktach w KarpatachZachod­
nich (Puńców, Rzeszotary) oraz w okolicach Krakowa (IKraków-iDą.bie), 
nie Jest jeszcze w tej chwili możliwe. 

iMetamorfik zachodniej części Tatr może należeć do jednostek assyn­
tyjskich jakiejś innej gałęzi górotworu, nie należącej już do struktury 
sudeckiej. 

IDo piętra strukturalnego młodoassyntyjskiego w północno-wschodniej 
Polsce należy formacja eokambru. Podział jej na jednostki tektoniczne 
nie jest w tej chwili jeszcze możliwy. 

JEDNOSTKI! iPIĘTIR~ STlRU!KTiURALINiEIGO KNLEDOŃSKJI!EIGO I iK!AlUED.OŃSI{,O­
-i}VlAiRY'iSICY;JIS!KiIIEGO 

Jednostki kaledońskie nie zawsze można łatwo oddzielić od warys­
cyjskich ze względu na brak danych stratygraficznych lub. daleko posu­
niętą przebudowę. 

Na małym terenie (na zachód od Kamiennej IGóry) na obszar Połski 
wchodzi jednostka kaledońska, rozprzestrzeniona głównie na terenie 
OO.RS w południowych Karkonoszach. Między rejonem krystalicznym 
izerskim i dalej ku północy występującymi jednostkami staroassyntyj­
skimi znajduje się strefa kaczawska, być może, 'kaledońska. Niewątpli­
wie chodzi tu o fałdy powstałe przed górnym dewonem. W jej obrębie 
zafałdowany jest masyw Wądroża Wielkiego 2'ibudowany ze skał staroas­
syntyjSkich i granitów rumlburskich. Między strefą kaczawską kaledoni­
dów '(7) i południowych Karkonoszy górotwór ten jest ukryty pod syn­
klinorium śródsudeckim i sięga po Bożków w okolicach Kłodzka, gdzie 
wychodzi na powierzchnię i nosi nazwę kaledonidów kłodzkich. lN"a wiel­
kich obszarach ku północy i wschodowi bralk dotychczas informacji 
o jednostkach kaledońskich. 

Piętro kaledońskie stwierdzono wierceniami dopiero w bliższych 
i dalszych okolicach Krakowa, jest ono prz~fałdowane z seriami warys­
cyjskimi w wiązce fałdów krakowskich. Ow przebudowany fragment 
kaledonidów należy do innej strefy niż świętokrzyska, czego dowodzi 
wl2iględnie płytkie położenie prekambru we ~pomnianym już wierceniu 
w Jaronowicach. Ku południowemu wschodowi fałdy, w których budo­
wie bierze udział piętro kaledońskie, znane są również z obszaru za-
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padliska podkarpackiego. Przedłużenia jednostek kaledońskich w kie­
runku wrNW jeszcze bliżej nie znany. 

Seria kaledońska między Dolnym Śląskiem i obszarem krakowskim 
została rozmyta w dużej mierze już przed wyższymi ogniwami dolnego 
dewonu. W obu obszarach brak facji bnzeżnych starszego paleozoiku. ' 

Kolejna znana strefa fałdów kaledońskich prz~biega w rejonie 'lde­
leckim (strefa Ikielecka;). Jej przedłużenie lkuESE znajduje się w podłożu 
zapadliska podkarpackiego. Ku 1W1N;W od Gór 'Świętokrzyskioh szybko 
zanika ona pod pokrywą osadów młodszych, w kierunku północno-za­
chodnim brak dotychczas informacji o fałdach kaledońskich. 

Po północnej stronie antyklinorium środkowopol:Skiego niewątpliwe 
ruchy kaledońskie znane są z południowo-zachodniej części obsmru lu­
belskiego.'l'utejsza seria kaledońska :została przefałdowana z serią wa­
ryscyjską. Są to fałdy lubelskie. Według W. Pożaryskiego mają one kie­
runek WNlW-ESE. 

IInny charakter odkształceń tektonicznych i jednostek wykazuje pię­
tro strukturalne ,kaledońskie na platformie wschodnioeuropejskiej 3. Zda­
niem H. Tomczyka {19,62!) powstały wtedy wielkopromienne formy an­
tylklina'lne i synklinalne o kierunkach zbliżonych do WlSIW-ENE. Upady 
warstw na skrzydłach tych jednostek nie przekraczają kilku stopni. Idąc 
od południa wydziela się tu za W. Pożaryskim (niec,o zmodyfikowana 
nomenkla'tura autora): zrąb podlasko-Iuibelski, obniżenie podlaskie, 
wypiętrzenie mazuriSko-suwalskie, będące zachodnim zakończeniem an­
teklizy białoruskiej, obniżenie perybałtyckie (synekIiza perybałtycka) 
oraz wypiętrzenie Łeby. Na obszarze platformy zaznaczyły się niewąt- , 
pliwie pionowe ruchy kaledońskie. Jest prawdopodobne, że wymienione 
wielkie struktury tektoniczne platformy wschodnioeuropejskiej formowa­
ły się i później dzięki ruchom pionowym. 

JlEDN'OIS'm{[ iPIĘmA ,WIAJRY1S/CYJ:mIIIDGlO 

Część jednostek tektonicznych piętra waryscyjskiego ipOwstała przez 
odkształcenia serii skalnych, których sedymentacja przetrwała ruchy ka­
ledońskie. Takie struktury tektoniczne. znane są w Polsce z Gór Bardz­
kich, gdzie dolne, silnie przebudowane w czasie fazy sudeckiej i asturyj­
skiej piętro strukturybardzkiej powstało w czasie ruchów wczesnobre­
tońskich (reussyjskich), z Łużyc i prawdopodobnie podłoża monokliny 
wrocławskiej, gdzie sedymentacja przetrwała nie tylko ruchy kaledoń­
Skie, ale i wczesnobretońskie, wreszcie z obszaru łysogórskiego, gdzie 
sytuacja jest podobna jak na Łużycach. Nie jest też wykluczone, że fał­
dowanie starszego paleozoiku Gór Kaczawskich jest waryscyjskie i nie­
wątpliwie starsze od górnego dewonu. 

li Osady piętra strWcturaJ.ne;go kaledońskiego na obszane platlformo.wy w granicach Pol. 
sld !Są 'przedŁużeniem geosynlclina[nyClh osadów Sf;a'ropalleozoi=ych 'obszaru śrOdkowej Eul'QPY 
Nie mogą one być oddzielone ' odgeosynlklliny kaledońskiej. zwłaiSzcza te znaczna ich część 

ma cechy głębok-Ol!Ilorskie. Ta c:zęść gelOlSy·Mliny oz powOdU sztyWnie reagującego lPodlod:a 
nie IPrze&2lła w górotwór. !Ilie została sfałdOW8ll1a J nie weszła w Skład orogenu kaledońSkiego., 

Njle bYło .tu ·wdęc ll'egenerac;Jl rtetlmOllllic:zne.J. ZIg<Jldnie rz założeniem .p:rrllE!Id$rwionym rwyżej. dIla 
serii staJrqpaQeozoiczne:l na platlf'ormie. !tam g,dzie jest ,ona odldi2lf.eilona lIlIezgodnością ,odpqw:1a. 
d8ilącą I'UlChom 'kaledoń:slldim 'Qid rwyżej ~e:l:ą.cY'ch osadów;. stosujemy lIlarz;wę piętra iSltr-ukrturałne. 
go kaIledońskiego. 
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W obrębie piętra waryscyjSkiego, tam gdzie jest ono wyrazme od­
dzielone przerwą od sedymentów staropaleozoicznych czy utworów star­
szych, wyróżniamy następujące jednostki, poczynając do Dolnego Ś'ląSka: 
strukturę Świebodzic (fazy nassauSkiej), strukturę Ibardzką (faza sudecka 
i asturyjska), strukturę wewnętrznej części Sudetów 'Wschodnich (wcze­
snobretońska) i rewnętrznej części tej geosynkliny wraz z synklinorium 
górnośląskim (asturyjSka). Waryscyjskiego wieku jest też wiązka fałdów 
krakowskich, prawdopodobnie przedłużająca się zarówno ku iN'W, jak 
i SE daleko pod fałdy fliszu karpackiego. Do tej jednostki należą, być 
może, fałdy waryscyjskie w podłożu serii wypełniających rówiprzed­
górski Karpat. 

:W południowo-zachodniej części Polski dużą rolę odgrywa asturyj­
skie piętro, poza wymienionymi strefami fałdów asturyjskich, reprezen­
towane przez masywy intruzyjne granitoidowe, większe intruzje por­
firowe Sudetów oraz intruzje na peryferiach Górnego Śląska. Do tego 
piętra zdaje się należeć gran~t tatl'\Zański. 

Jednostki piętra waryscyjSkiego Polski środkowej i południowej (fig. 
2) ukazują się na powierzchni w Górach rŚwiętokrzyJSkich. W ich części 
południowej piętro waryscyjSkie przefałdowane jest z kaledońskim. 
W regionie łysogórskim, jak już wspomniałem, sedymentacja kaledoń­
sko-waryscyjska jest ciągła, a fałdy fazy sudeckiej mają kierunek WN1W­
ESE. Według W. lPożaryskiego strefa ta przedłuża się ku 'Wschodowi na 
południową Lubelszczyznę i sięga po uskok !Włodzimierza WołyńSkiego. 
Ku zachodowi zaś w podłożu serii permsko-mezozoicznej fałdy warys­
cyjskie ciągną się od Łysogór w kierunku Bełchatowa i Wielunia. Ku 
półn'OCy sięgają po linię Radom - Kalisz - 'Leszno. Tutaj zdają się mieć 
większe wpływy ruchy fazy asturyjskiej. 

Tak pojęta wiązka fałdów waryscyjskich środkowopolskich składa 
się z 3 odcinków: znanych od dawna fałdów Gór Świętokrzyskich, pozna­
nych wierceniami fałdów lulbelskich, oraz zachOdniego przedłużenia fał­
dów waryscyjskich, dla których proponuje się nazwę fałdów południowej 
Wielkopolski. Na tym odcinku W. Pożaryski wyróżnia strefę równoleżni­
kową Wschowa - Ostrzeszów. Dla północnej strefy waryscydów środ­
kowopolskich, których seria była odkształcona po fazie sudeckiej, właś-
ciwa zdaje się być nazwa '- fałdy południowomazowieckie. ' 

Jednostki tektoniczne piętra waryscyjskiego w [P'olsce północnej po­
znane sąznaoznie słabiej. Są one tutaj gł~boko zanurzone pod fałdy 
piętra laramijskiego, przebiegające skośnie do waryscydów, lub w dużej 
mierze zerodowane na platformie. Słabo zaburzone piętro strukturalne 
waryscyjskie znane jest z okolic KoszaUna i 'Chojnic. 

Do piętra strukturalnego cechsztyńskiego należą ,wysady solne. D0-
tychczas stwierdzono kilkanaście takich wysadów. 

Jednostki waryscyjskie północnej części (Niżu Polskiego są jeszcze 
słabo poznane, wobec czego bliższe sprecyzowanie ich, z wyjątkiem po­
łudniowego Mazowsza, jest jeszcze niemożliwe. 

J®DNOIS'mG PIĘ'I'IRA I1AIR1A!l.VbDJlSK.IlEjGO !NIA m1ID 

IPiętro laramijskie ma największe rozprzestrzenienie z wszystkich 
opisanych pięter. Wiadomo od dawna, że osie strukfur tekionicznych 
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piętra laramijskiego na Niżu ustawione są skośnie do osi waryscyjskich 
jedynie na północnych brzegach struktury paleozoicznej świętokrzyskiej. 
Prace geofizyczne zinterpretowane przez rwo Pożaryskiego dowodzą, że 
zjawisko to jest regułą. 

W pokrywie permsko-mezozoicznej wydzielamy - idąc od północne­
go wschodu - strefę platformową piętra laramijskiego. Warstwy leżą 
tu poziomo. Lokalnie, wsktitek erozji międ:zyfazowej, młodsze podpię1;ra 
strukturalne mogą tu leżeć nie na bezpośrednio stanszych, lecz znacznie 
starszych podpiętrach. Synklinalne odcinki znajdują się w okolicy 01-
s21tyna I( oś synkliny Olsztyna w odsadach kredowych ma kierunek SW­
NE) oraz w okolicy Zelechowa, Mińska Mazowieckiego i da'lej ku połud­
niowemu wschodowi. 

Tzw. synklinorium brzeżne '(platformy) obejmuje dbszar między gór­
ną .i dolną Skarpą podłoża krystalicznego. WyrÓŻnia się w nim odcinek 
pomorski, warszawski (mazowiecki) i lubelSki. Odcinków tych nie moż­
na nazywać oddzielnymi synklinoriami. Są one poprzecznymi segmenta­
mi jednego synklinorium. 

Antyklinorium środkowopolskie posiada odcinki: pomorski, kujawski, 
rawsko-gielniowski, ŚWiętokrzyski i dolnego Sanu. Tak pojęty święto­
krzyski odcinek antyklinorium jest elementem skośnie wyciętym przez 
ruchy laramijskie ·ze struktury waryscydów środkowej Polski i wkom­
ponowanym w strukturę laramijską Niżu. 

W synklinorium szczecińsko-łódzko-miechowskim wydziela się wy­
mienione trzy odcinki, których nie można określić jako oddzielne syn­
klinoria, gdyż stanowią jedną całość. Ta 'struktura laramijska wchodzi 
w skład przedmurza i podłoża jednostek środkowych i częściowo zachod­
nich Karpa t. 

Kolejnym elementem laramijskim jest monoklina przedsudecka (wro­
cławska), przedłużająca się po okolice Krakowa. Należy do niej strefa 
Gorzowa Wielkopolskiego. Cała ta struktura tektoniczna, stanowiąca po­
łudniowo-zachodnie skrzydło synklinorium szczecińsko-łódzko-:.miechow­
skiego, jest sła!bo wtórnie pofałdowana, wskutek czego nazwa monokliny 
nie jest właściwa. Jej cechą charakterystyczną jest bardlzo wyraźnie za­
znaczone podpiętro kimeryjskie, którego obecność wynika z niezgodnego 
ułożenia albu .i cenomanu na serii jurajskiej i triasowej w okolicach 
Zielonej Góry. .omawiany jako monoklina obszar stanowi południowo­
-zachodnie skrzydłosyniklinorium północnoeuropejSkiego na odcinku 
między Zarami a okolicami Krakowa. 

'Synklinorium północnosudeckie i śródsudeckie, wraz z rowem Nysy 
i Hronova (CSRS) należące do piętra laramijskiego, wykazują obecność 
licznych podpięter łącznie z mlodowaryscyjskimi. 

JDJiNOB/r.K.I, P[ĘTER ~ 

W Karpatach Wewnętrznych duże znaczenie ma piętro suhhercyńskie, 
obejmujące fałdy wierchowe i płaszczowiny reglowe Tatr. 

Pieniński Pas Skałkowy należy do piętra sawskiego, w którym zazna­
czają się podpiętra 'subhercyńskie i laramijskie. Piętro sawskieobej­
muje strukturę płaszczowinową Karpat fliszowych. Płaszczowiny fliszo­
we formowały się już wcześniej, zwłaszcza na południu. Wiek tych ru-
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chów nie został jeszcze ustalony, wobec czego nie ma podstaw do wy­
dzielania podpięier. 

Natomiast w obrębie piętra sawskiego spotyka się fragmenty star­
szych, bliżej nie sprecyzowanych pięter strukturalnych w formie por­
waków (skałek). Niewątpliwie jest tu reprezentowane piętro wary­
scyjskie. 

Odrębne jest zagadnienie fałdowania wewnętrznej części rowu przed­
górskiego Karpat i nasunięcia jednostek fliszowych na miocen rowu. 
Ruch ten przypada między dolnym i górnym tor,tonem. W tym momen­
cie czasu geologicznego w schematach stratygraficznych nie figuruje 
faza gÓl'Otwórcza. Dla ruchów z pogranicza tortonu dolnego i górnego 
proponuję nazwę fazy karpackiej, a dla budowli tektonicznej powstałej 
w tym czasie - nazwę piętra karpackiego, Mlodsze ruchy dolnosarroac­
kie miały miejsce jedynie w Karpatach fliszowych. 

Młodoalpejskie piętro obejmujące trzeciorzęd pozakar.packi i poza­
przedkarpacki oraz czwartorzęd z licznymi podpiętrami ma szerokie roz­
przestrzenienie na Niżu Polskim. Struktury -tektoniczne typu synkliny 
(llieckiJ) mazowieckiej mają genezę niedostatecznie wyjaśnioną. Na uwagę 
w jego obrębie zasługują liczne, nietektoniczne, często wąskie i lokalnie 
zaznaczające się strefy fałdowe (glacitektoniczne). Są one rozprzestrze­
nione w różnych częściach ' Niżu. Tam, gdzie są one wyraźne i oddzielone 
od góry niezgodnościami, istnieją podstawy do traktowania ich jako od­
dzielnych pięter strukturalnych. Jako przykłady takich stref należy wy­
mienić wiązki. fałdów gladtektonicznych w łuku Mużakowa, w strefie 
Zar, Mirostowic, Mostów, Z,ielonej Góry, we Wzgórzach Trzebnic'kich 
i Ostrzeszowskich, w okolicy Płocka, Włocławka i Konina. Znaczna ich 
część należy do piętra strukturalnego V! (zlodowacenie środkowopol­
skię), choć tego rodzaju struktury są zapewne zarówno młodsze, jak 
i starsze. Sprawa komplikuje się w miejscach silnej przebudowy glaci­
tektonicznej, np. w zachodniej części Dolnego ,Śląska. 

Odpowiedniki piętra młodoalpejskiego w Karpatach reprezentowane 
lSą przez zapadliska śródgórskie, 2'lbudowane z osadów miocenu i pliocenu. 

K'altedra Geologii Firzycznej 
Uniwersytetu IWrocławskiego 
Wrocław, uL iCybllrli9kiegQ 30 
NIldesłano dnia 15 li,pca 0.966 r. 
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I03e4J OSEPU; 

rEOJIOmąECKOE nO)(pAl,lJ,EJIEmtE nOJILIIM 

llOm.cKlUI 3eMJ1JI 0rowaeTCJI Ha ABa Kpymn.re AOKeM6pmtcKlIe KplICTaJIJlH'IeCKHe pemoHa: 

KpHCTlIJIJ1lI'łecKmt MaCCHB cI>eBH~ Ha ceBepe II BOCTORe II lłemcnrlt ltplICTaJIJlB:1IecKmt 

MaCCJlB co6pa.mn.xA: B CKJIa,nKIiI c 60JIee MOJlO,I(LIMH q,op~ lI, HaKOHeIt He60JIbDIlUI KPlIC­

T8JIJIH'ItlCKlUI 06JTacTl. U;elITp!IJIhHhIX KapJIaT Ha IOro-~e. MeJK,nY BlIMH npocmpaeTCJI KPYU­

m.ri!: ClłH1QIIU!OpHlt, BldlJOJIHemn.rii: OTJtOlKemmMH Ba'mmUI c 3OKeM6pwt. B ero .qell'IJlaJIbHoil: 'łaCTH 

npocmpaeTcx c IOro-BOCTOKa Ha ceBepO-3~ JTapa.MHil:cKmt Cpe~uo.lThCl:\Hlł aJlTI!lOIBHOpmt. 

Ha:a60.rree nOBLmreHHLIil: yqaCToK :rro:i!: 30Hlrrl npe,t{CT8.B.JreH, 33JIeralOlIĘHMll uOA 'rpC1lI'IIf&IMl OT­

JtOlKeHJłJIMH nopo~ .n;oKeM6pwt HIDIrnero CaHa, a Ha WIeBHoil: nOBepmOCTll q,Pa.rMeHTOM 

xa.ne.n;OHCKo-rep.qHHClOIX ropHlrrlX Uopo.n; - CBeHTOKlIIHCKlIM IIllJIOO30:i!:CKHM MaCCHBOM, pacnOJlo­

lKellHblM KOCO K JIapa.MHil:CKHM C~ (3C3-BIOB). K TOMY lKe npo.n;OJDKeBHe CBeHTOKIl{IiICKoil: 

CKJIa,lllJaToA 30Hlrrl nOTP)'lKaeTCJI uo.n; nepMO-Me3030HCKylO TOJIilly. JIapaMJUI:cKlUI crpyrrypa 

KOCO cpe3hIBaeTCJI 6eperOM xapnaTcKoro yqac.n:a ~OB, KOTOpLIit, UOBOpa'lllBlUl R lOro-
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-BOCTOKY, OT,neIDIeT Ha ,n;HeBHo:ll: 1I0sepxHocm lfemCKllil: KpHCTamIH'ieclCltii: MaCCHB, B 'iacmOcm 

KPHCTaJlJ1łi:.IeclCltii: MaCCHB Cy,n;eT, OT KpHCTaJJ.JIJiI1IecKoro MaCCHBa BHYTPeHHHX KapnaT. 

IIpe,I(hI,!J;YlIJ;Ke reOJIOrH'ieCKHe 1I0;zwa3p;eJIeHl!Jl: IIOJlbillH, B 'iaCTHOcm ee HH3MeHHOrO pa:ll:oHa, 

6LIJIH OCHOBaHLI rrpeHM)'lIl;eCTBeHHO Ha e,!l;HHHI\ax rrepMO-Me3030:ll:cKoro 'ieXJIa. BypOBLIe H reo-

41H3H'iecKHe MaTepllaJILI n03BOIDIIOT BLI,n;eJIHTh HIDKeJIeJKam;Re CTpyKTypHLIe e,l:(HJłJnl;LI. ClICTe­

Mam'ieCXOe reOJIOrH'ieCKOe 1I0,n;pa3,neJIeBlle IIOJlbillH, rrpe.zwaraeMoe aBTopoM, Y'JlITLlBaeT: 1) IIO,n;­

pa3,lI,eJIeilll:e Ha ce,!J;HMeHTau;HOHHLIe e,n;mrmn.I H CTpyKTypHLIe 1Ipyca (sePTHKa.JIhHOO lIo,n;pa3,ne­

JIeBlle) (Ta6JI. 1); 2) rro,tq>a3p;eJIeHHe Ha reKTOHH'ieCKHe e,!J;HHHIJ;LI BLIcmero 1I0pll,ll,Ka B rrpe,n;eJIax 

OT,n;eJlbHLlX CTPYKTYPHLIX 1IpyCOB. B IIO;ZWa3,n;eJIeHHB IIpe,ltlIaraeTCj[ Y'ieCTh Bre reOJIOrH'ieCKHe 

OTJIO:IKeHIDI, B TOM 'iHCJIe TaK:IKe HeCKJIa,lJ;'iaTLIe TpeTH'iHLIe 11 'ieTBep11I'mLIe oca,n;O'iHLIe IIOKpOBLI. 

)l;Jl1I ce,!J;HMeHTaII,HOHHLIX e~ aBTOpOM npe,n;rrareTC1I CJIep;yrom.a1! KJIaCCJil.cP~: 

reOClIHKJIHHaJIH, lIHTpaxpaTeHH'ieCKHe 6acce:ll:HLI (reOCHBK.JllilHaJIH), rrpom6LI (rrpe,n;ropHLIe) 11 IIOK­

pOBLI. reoCHHKJ]]łHaJIH 11 6acce:ll:HLI MoryT coo6m.aThCSI c pa:ll:OHaMH ;ZWyroro mna ce,!J;HMeHTaII,HH 

(HarrpHMep, nOKpOBaMH), HO xapaKTepH3YlOTCSI 60JIee HHTeHCHBHLIM OrryCKaHHeM. reOCHHKJIHHaJIH 

IIOCJIe ,n;oopOreHH'ieCKo:ll: cPJIHmeBOil: CTa,!J;Im MOryT IIepeXO,!J;HTb B 6acceiłHLI, XapaKTepH3YlOm;ReCSI 

pa3HOcPau;Ha.JIhHLIMH MOJIaCCOBLIMH OTJIO:IKeHH1lMH. 

IIoH1lme cTpYKTypHoro gpyca TeCHO CBSI3aHO c IIOH1lTHeM ce,ll,HMeHTaIJ;IłOHHo:ll: e,!J;HHHIl;LI. 

OT,neJlbHLIe gpyca OT,neIDllOTCH ,n;pyr OT ,npyra pemOHa.JIhHLIMH HeCOrJIaCHHMH." B CJIJ'iae, 
eCJIH B03HHKHOBeHmO HeCOrJIaCH1I rrpe,n;mecTBOBaJIH cna6LIe MeCTHLIe ,!J;BH:lKeHl!Jl:, TO 110 lIK rrpH3-

HaKaM BLI,!J;elllnOTC1I CTpyKTypHble IIo~yca, XapaKTepH3YlOm.HecSI MeHbillHM pacrrpOCTpaHeBlleM, 

'leM gpyca • .HpyCaM H IIObhJIPYCaM rrpe,n;rraraeTCSI rrpHCBOlITh TeKTOpH'ieCme Ha3LIBaHl!Jl:, T.e. 

Ha3BaBllSI ropo06pa30BareJlbHLIX HJIH OpOreHH'ieCKHX cPa3, B pe3yJlbTaTe KOTOpLIX CcPOpMHpOBaJICH 

CTpyKTYpHLI:ll: gpyc HJIH no,n;'Lgpyc. HCXJIIO'ieHHeM SIBJl1IeTCSI n;exmre:ll:HoBLI:lI: gpyc B Te:1!i pa:ll:oHax, 

r,ne 6JIaro,n;apSI '1acTH'iHO aereKTOHH'ieCKHM npon;eccaM ranOKHHe3a pa3BHBaJICSI OH rrpo,n;OJl:lKH­

TeJlbHOe BpeMSI H oT'lacm B nepHO,n; TeKTOHH'iecKoil: HeIIO,ll,BH:IKHOcm. B CBJJ3l1 c 3THM eMY HeJlb3jJ: 

rrpllCBOHTb Ha3BaHHH KaKOil:-TO orrpe,neJIeHHo:ll: rop006pa30BaTeJlbHoil: cPa3LI. )l;Jl1I TpeTH'iHLIX 

OTJIO:IKeHH:ll:, pa3BHTLIX BHe KaprraT 11 KapIIaTcKoro· IIpe,n;ropblI, 3aneraJOID;IIX, KaK rrpaBHJIo, ro­

p1l30HTaJlbHO H '1eTBepTH'iHLIX 06pa30BaBllil:, a TaK:IKe ,!I;JIjJ: II03,lJ;HeTpeTH'iHLIX 1I0pO,ll, Me:lKfOpHLIX 

rrpom60B rrpewraraeTCSI rrpllCBOHTh l!a3BaHHe IIO~eaJlbIIHil:cKoro 1Ipyca, KOTOpLI:ll: IIO,npa3,ne­

Jl1IeTCSI HaMHOrO'iHCJIeHHLIe IIO,!J;blIpyca. )l;Jl1I rlUllJ;HOTeKTOHH'ieCKHX J'iacTKOB 3Toro gpyca 

rrpe,nrraraeTCSI rrpHMeHHTh IIOH1lme HPYca H Ha3L1BaTh ero lIH,qeKCOM B03paCTa OJIe,neHeHl!Jl:, BLI3-

BaBmero 3m HapymeHHll. 

KpYJlHLle HHTPY3HH 06pa3YlOT OTll,eJlbHLIe CTpyxTypHLIe gpyca, orrpe,n;eJl1leMLIe B03paCTOM 

,n;BH:lKeRHil:, BLI3BaBillHX 3m HHTpY3HH: aBTOXTOHHLIe rpaHHTLI omocSITCSI K gpycy, 3a C'leT KOTO­

poro OHH 06pa3yroTCH. 

ClICreMaTH'ieclCItii: 0630P ce,!J;HMeHTau;HOHHLIX e,!J;HHHIl; 11 CTpyKTypHLIX HPyCOB ,n;aeTCSI B Ta6JI. 1. 
CTpyKTypHLIe gpyca 06pa3YlOT TeKTOHH'ieCKHe e~ BLIcmero nOpSI,nKa •. BBH,n;y Toro, 

'iTO OBll xapaKrepH3YlOTCSI 3Ha'llłTeJlbHLIM pemOHaJlbHLIM pacrrpOCIpaHeBlleM He06xo,!J;HMo 

IIo,npa3,n;eJlHTh lIK Ha e,!J;HHHIJ;LI c MeHLIIIHM IIJIOm.a,!J;HLIM pacrrpOCTpaHeHHeM. I'paHHD;LJ Me)K,I(y 

TIIlCKMH e,!J;HHHIl;aMH 06pa3YlOT ,!J;IłCJIOKaII,HlI, Ha,!J;BHm, KpLIJlbSI CKJIa,n;OK, cPJIeKcypHLIe CKJIOHLI. 

Bmmy Toro, 'iTO rJIaBHLI:lI: 3Tan pa3BH1'JUI TeKTOBll'lecKHX e,!J;lłHHn; Ha'iHHaeTCjJ: IIocne IIpHOCTa­

HOBJIeHl!Jl: ce,!J;HMeHTaII,HH ,n;Jl1I 3THX e,!J;lłHHn; IIpHMeHmoTcSI TeKTOHH'iecKHe Ha3BaHHlI (He CBSI3aH­

HLle c rrpon;eCCaMH ce,ll,HMeHTaII,HH): oporeH, Ha,!J;BHr, CKJ1a,nKa, 3.HI'HK.1llIHaJ, CHHK.lDIIIa..1n, aHm­

KJIlIHopd, CHHKJIHHopd, KynOJI, ,!J;HaIIHpOBa1! cKJIa,n;Ka, cPJIeKcypa, ropcT, rpa6eH, 1I0,I(HJlTHe 

(OCHOBaBllSI Ha IIJIaTcPOPMe), MOHOKJIHHaJIb (KPLIJIO IIJ10CKOil: aHTHKJlHHaJIH, lIepem6 KOTOpoil: 

6LIJI pa3MLIT), HHTPY3Hl1, rrpewopHLI:ll: rrpom6 11 ,!J;p. 

B pa60Te B paMKax 0603peHl!Jl: TeKTOHH'ieCKHX e,!J;lłHHn; IIOJlbIIIH B pail:oHe cesePO-BOCTO'lllOH 

'łacm CTpaHLI 6LIJIH ~JIeHLI ccPeKOcPeBllKCKHe H KapeJlbCKHe CKJIa,lI,KH, a TaK:lKe KHCJ1LIe H me­
JIO'łlIbIe HHTpy3HH. HeJlb3SI em;e !Io;zwa3,n;eJIHTb Ha OT,neJlbHLIe e,!J;HHHIJ;LI cJIa60c~aThI:ll: HOT­

RHil:cKd gpyc li rOpH30HTaJlbHO JaJIeraJOm;Re OTJIO:IKeHl!Jl: 30KeM6pHll, 3Toro pa:ll:OHa. B HH:lKHeil: 
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C.wre3HH tPparMeHT MOJI,ItaHy6Clmro oporeHa (T.e. COBHrOpCme nreji:chI), rp8.lIHIJ,hI KOToporo 

MoJlOEe rop006pa30BaTellbHhIX npOU;ecCOB, HeJIb3ll paC'lJIeHHTb Ha 60n:ee rro,zwo6HhIe e,l(HHlilllhI 

MOJI,l(aHy6cxoro B03pacTa. B ,zweBHeaCCIDlThIil:cxoM Ee gpyce B Ka'lecTBe e,I(ll1IHIJ; 3Toro B03paCTa 

B~mnoTCg BeTBlI: 3PJllIu;K0-H3epCKllll, CHe1KHHKCKaJI (BOCTO'lB1UJ) 1I npe,ll;cy,qerCK3JI (cesepllaJl). 

Jinaro,D;aplI rr03,l1;HeltmHM mrrpy3lIJlM 1I ClIHKJIlIHaJIbHOMY CMJlTBlO C 60nee MOnO,ll;hIMB CKJIa,ll;KllMlI 

B~HHhIe e,ll;HHlII(Ll ,D;peBHeaccHlfl1!i!:cKoro llPYca 6hIJIH pac'IJIeHeHhI Ha BTopOCTerreHllble e,!l;H­

IIiIUhI (xplICTaJIJm'lecme MacCHBhI). He60JIbmoji: cPparMeHT n03,l1;Heacc:mrr:ldtcKoit CTpyKTypbI, 

IIpe,ll;CTaBJIeBHhIii: ~ rpaysaKKaMlI, B rrpe,qe.nax IIoJIbIIDI HeJJb3j[ 6on:ee rrO,D;p06HO rro,ll;­

pa3,l1;eJIHTh. 

K KaJIe,ll;OHCKlIM e~aM OTHOCJlTCll: sepOJlTHO Ka'laBCKHjj: H KJIO,ll;3KHH: pdOHhI, a TaK1Ke 

He60JIbmaJl o6JlacTh K 3arrap;y OT r. KaMeHHa-I'ypa, C006II(aJOII(aJlCll C TOmu;aMlI '1emcKJIXl Ka­

ne,ll;OlI,ll;OB 101KHhIX KpKOHOIIDI. E,lI;KIllDl;hI cnOEeHHhIe KaJJe,ll;OHCKO-rep~CKHMlI TOmu;aMlI, 6e3 

BlI,!l;HMhIX KaJJe,ll;OHCKlIX CKJIa,ll;'laThIX ,lI;BlI1Ke~, Pa3BlITbI B JI)'lKIl1I;ax, Jiap,ll;3KJ1Xl ropax H JIbICO­

ropCKOM pernoHe. Crra6o,ll;ecPoPMlIPOBaHHhIe BO BpeMII KaJJe,z(OHCKJIXl ,lI;BlI1Kemm 1I CHJIbHO,ll;ecPOp­

MJlpOBaHllblX B rreplIO,ll; repUHHcKlIX ,lI;BHEeHHji: e,ll;HHHu;bIpa3BHThI K 3arrap;y H BocrOKY OT CHeH­

TOKWHCKHX rop (mo6JIlIHcme CKJIa,l\lrn: H CKJIa,ll;m 101KH0ji: '1aCTil BeJIHKoii: IIOJIbIIDI, a TaKEe rpyn­

rra XPaKOBCKHX CKJIa,ll;oK). K repUHHcKlIM e,ll;HllHUaM OTHOCJlTCH rpaHHTHl>Ie H rroPcPlIPOBbIe 

MaccHBbI Cy,ll;eT H Tarp, 6a3H'1ecme HHTPYlHH paitoHa KpaKOBa, Cse60,lt3Hu;KaJl c'rpyxrypa, Boc­

TO'IHhIe Cy,ll;eTbI (BayrpeHHJlJl H BHeJIlHJiJl 'laCTlI 3roro oporeHa BMecTe C BepXIJecHJIe3CKlIM yroJlb­

HhIM 6acceiiHoM). JIapaMHitCKHMlI HBlIJIlOTCll crpyKryphI IIollbCKoit HH3MeHHOCTB, cnolKeHHble 

nepMQ-Me303oji:CKHMlI OTnOEeHHllMH, a TaKlKe CesepocY,lI;eTCKldI: H Cpe,D,lIcY,lI;eTCKHit CHHKJIHHOPHJl. 

B KaprraTax cy6repIl,l!!HcKHit gpyc nO,ll;pa3,l1;eJlJleTCll Ha sepxoBbIe R pernOBhIe CKJIa,D;m, K cas­

CKOMY gpycy OTHOCHTCJl neHRHc.s:all yrecOBaH 30lla C OT'leTJllIBbJMH cy6repUHHcKlIM 1I napaMldl:­

CKlIM rro,ll;bJI1JycaMlI. CaBCKd llPyc OXBaThIBaeT cPJIHW~BbJe lIaABHrn, a KapnaTcKHiI: (roIlIJKeHHH 

MelK,D;y HmKHHM H sePXHlIM TOPTOHOM, KaprraTcKall cPa3a) - BHyrpeHHIOIO 'faCTh npewopHoii: 

Brra,ll.HHhI KapnaT. B TO BpeMH cP1lH]lleBbIe 06pa30BaHHII Ha,!l;BHraJOTCll Ha npe,ll;TOpHyro Bna,ll;1!lHY. 

Ha IIonbcKoji: HH3MeHHocm B npe,ll;enax rr03,z:(HeaJJbIIHitcKoro Hpyca BbJAeJlJllOTCll OT,!l;eJlbHhIe 

gpyca, CBH3aHHhIe C rnJlIl,l!!OTeKTOHH'fecKHMlI ,lI;BlI1KeHHlIMlI, rrpOJlBJlJllOII(HM1t:CH B lOHe lIaceneHHEdX 

IIYHKTOB MYJKaKYB, )l{apbl, MOCTbl, MHpOCTOBHDe, 3enella-I'ypa, KOHHH H BJlO~K (llPyc 

VI). IIo3,l1,Hea.JlhIlld!:cKHjj: llPyc B Kaprrarax npeACTaBJleH MJlOn;eHOBblMJI 11 lIJlHOu;eHOBblMB 

OTnOJKeHHHMH MelKTOPHblX BlllI,lI;HH. 

J6zef OBERC 

GEOLOGICAL DIVISION OF POLAND 

Summary 

Two vast Pre-Cambrian crystalline regions occur in the areas of Poland: 
Fennosarmatian crystalline basement. in the north and east, and crystalline basement 
of the Bohemian mass folded together with the younger formations, and smaller 
crystalline region of the Central Carpathians in the south-west. Between them 
a large synclinorium occurs, filled in with the deposits from Eocambrian to Recent 
in age. In its central portions the Middle Polish anticlinorium of Laramie phase 
is situated, running in a SE-NW direction. Pre-<Cambrian formations of the Lower 
San River, hidden under the Tertiary deposits, and a fragment of the Caledonian -
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Variscan basement, represented by the Palaeozoic of the SwiE:tokrzyskie Mw. that 
distinguished <by its oblique ICWlNW ....... ·iESE) course in relation to the Laramie folds, 
constitute here a most elevated region. The continuation of the fold zone of the 
SwiE:tokrzyskie Mts. is hidden under a Permian-Mesozoic series. The Laramie 
structure is obUquely cut by the margin of the Carpathian part of the Alpides that, 
bending towards SW, separates on the surface the crystalline basement of the' Bo­
hemian Massif from that of the Internal Carpathians. 

So far, geological divisions of Poland, particularly of the lowland area, have 
usually been based on the units of the Permo~esozoic cover. However, drilling 
and geophysical materials allow to-day to distinguish some structural units that 
appear deeper. A systematic, geological division of the area of iPoland, proposed 
by the present author, embraces: (1) a subdivision into sedimentary units and 
structural stages (vertical division -Table 1), and (2) a subdivision into tectonic 
units of higher rank within the individual structural stages. It is also proposed to 
take into consideration ' all geological formations, together with the unfolded 
sedimentary covers of Tertiary and Quaternary age. 

1. The following is a systematic scheme, proposed by the present author to 
sedimentary units: geosynclines, intracratonic basins (geosynclines), fore deeps and 
covers. Geosynclines and basins may be connected with the areas of different type 
of sedimentation, e.g. with covers, but in this case they must be characterized by 
a more intense subsidence. After the pre-orogenic flysch stage, the geosynclines. 
may pass into basins that are distinguished by polyfacial molasse. 

A notion concerning structural stage· is closely connected with that of sedimentary 
unit. The individual stages are separated by regional unconformable surfaces. If 
the appearance of an un conformity is preceded by some feeble local movements, 
it is possible to distinguish structural substages, which are of smaller extent than 
that of stages. For stages and substages tectonic names are proposed by the author, 
i.e. names of orogenic phases or of orogenies, which are responsible for the formation 
of a structural stage or substage. The Zechstein stage makes here an exception 
particularly as concerns the areas where, due to the phenomena of non-tectonical 
halokinesis, it developed slowly, throughout a long time span, partly during tectonic 
inactivity. Therefore, name concerning a determined orogenic phase cannot be used 
for it. Name of the Young Alpine stage subdivided into numerous substages, is 
proposed for Tertiary and Quaternary deposits that occur beyond the Carpathian 
Mts. and the Fore-Carpathian areas, usually in horizontal strata, and for Younger 
Tertiary deposits found in the intramountain depressions. For some intervals of 
this stage, the' deposits of which are folded glacitectonically, the author proposes 
to use the name of a stage, and to call it by applying an age symbol of the glaciation 
that is responsible for this glacitectonics. 

Large intrusions make here separate structural stages determined by the age 
of the movements that are responsible for these intrusions: autochthonous granites 
belong to a stage, at the ' cost of which . they have been formed. 

A systematic review of sedimentary units and of structural stages is shown 
in Table 1. 

Structural stages constitute tectonic units of the highest order. Since they are 
of a wide regional extent, we must subdivide them into several units of smaller 
horizontal extensions. Dislocations, overthrusts, limbs of folds and flexural bends 
constitute the boundaries between them. Since the main development of tectonic 
units follows the process of sedimentation, tectonic names (not connected with 
sedimentary events) are applied for these units as follows: orogen, nappe, fold, 



410 J6zef Oberc 

anticline, syncline, anticlinorium, synclinorium, dome, diapir, flexure, horst, graben, 
uplifting (of the basement within a platform area), monocline (limb of a gentle 
anticline whose bend has been eroded), intrusion, intramountain depression, a.o. 

The following are structural elements· distinguished in the north-eastern area 
of the country: Sphaecofennian folds, Karelian folds, acid intrusions and basic 
intrusions. rrhe feebly folded Jotnian stage, and the horizontally resting Eocambrian 
of this area could not have so far been subdivided into separate units. Similarly is 
in the Lower Silesia area, where a fragment of the Moldanubian basement, i.e. 
gneisses of the Sowie lMts., the boundaries of which are younger than the orogeny, 
cannot be subdivided into smaller units of Moldanubian age. On the other hand, 
the Orlica-Izera branch, Snieznik I(eastern) branch, and Fore-iSudetic(northern) 
branch are distinguished in the Old-Assynthian stage as units of this stage. Due to 
the later intrusions and to a synclinal folding together with younger series, the 
units of the Old-Assynthian stage have been divided into several subordinate ones 
(crystalline basements). A small fragment of the Young Assynthian structure, 
represented in the area of Poland by the Lusatia greywackes, cannot be subdivided 
in more detail. 

To the Caledonian units belong: probably the Kaczawa Mts. and the Klod~ko 
areas, as well as a small area west of Kamienna G6ra, connected with the series 
of the Bohemian Caledonides of the southern Karkonosze Mts. Several units built 
up of the. Caledonian-Variscan series, without any visible Caledonian f{)lding 
movements are found in the Lusatia region, the Bardo Mts., and the Lysog6ry Mts. 
Some units slightly deformed during the Caledonian orogeny and strongly deformed 
during the Variscan movements, are found east and west of the Swi~tokrzyskie 
Mts. (Lublin folds and folds of the southern area of Great Poland, as well as a 
bundle of Cracow folds). The Variscan units comprise the granite and porphyry 
massifs of Sudetes and Tatra Mts., basic intrusion in the vicinities of Cracow, 
Swiebodzice (Nassau) structure, Eastern Sudetes (Reuss - an internal part, and 
Asturian - an external part of this basement, together with the Upper Silesian 
Coal Basin). The structures built up of the Permo-Mesozoic formations within 
the Polish Lowland area, as well as North Sudetic and Intra-5udetic synclinoria, 
are of Laramie provenance. 

In the Carpathians, the Sub-Hercynian stage is subdivided into High-Tatric 
and Sub-Tatric folds; the Pieniny Klippes iBelt with the Sub-Hercynian and Laramie 
substages belongs to the Saw'ian stage. The Sawian stage embraces flysch nappes, 
the Carpathian stage (movements having taken place between the Lower and Upper 
T·ortonian - Carpathian phase) - the internal part of the Carpathian foredeep. 
Just at the time the flysch was overthrust on the f<lredeep. Within the lowland area 
several stages connected with glacitectionic movements, lVisible in the zones Mu­
zak6w - Zary, Mosty - Miroslawice, Zielona G6ra, Konin and Wloclawek (stage Vi.), 
are distinguished within the Young Alpine stage. In the Carpathian Mts. this 
stage is represented by the Miocene and Pliocene deposits found in the intra­
mountain depressions. 
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